
J*6 146 8roda dira 27 Sierpnia 1919 i .u. Rok I.

asfilliis!
P R E N U M ś E R A T A  M I E J j S C O W A  W Y N O S I  

miesięcznie 4.00 mk. z odnoszeniem 4.5$, pecsta 5.00
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-Redakcja przyjmuje interesantów codziennie 
 ____ ®d godziny so—3 po południa.

N adesłanych rękeplsow , i  wyjątkiem zastrzeżonych , R edakcji i l e  zwraca.

Cena numeru poj«dfńczej;o 30 fen.

C E N A  O G Ł O S Z E Ń .
Pierwsza strona za wiersz jednoszpaltowy hib jego miejsce 
2 . 0 0  fen., druga i trzecia 1 .5 0  fen,, czwarta 0 .7 5  fen.
----------------------------- za iersz p e t i t o w y .-------------------------- L
O głoszenia w tekście przed kroniką i pod telegramami 2 ’mk 
za wiersz. Nekrologi mk, 9 .5 0  za wiersz. Drobne ogłoszenia

u 2  -  —

Ogłoszenia do „Kurjera Częstochowskiego pochodzące wprost od firm i biur ogłoszeniowych w Warszawie załatwia w yłącz lie Centralna
Administr cja Ogłoszeń Polskiej Prasy Prowincjonalne; War zawa Zgoda Jfe 1.

Bój o Ś ląsk  w re  w  pełni!
Najnowsze @cha walk. Zwycięstwa powstańców. Hallerczycy obsadzę Slęsk?

O strze liw an ie  Sosnowca.
Pomruk

niezadowolenia.
(P.) W czasie wielkiej wojny, kie­

dy ciężki stopa krzyżacka dep- 
tuła ziemię naszą, oczekiwaliśmy 
wszyscy prawie w Polsce, prócz 
nielicznych, olśnionych chwilową 
potęgą pruską jednostek, wieści 
z Zachodu. Oczekiwaliśmy dnia 
zwycięstwa koalicji m d  Niemca­
mi, wiedząc, że będzie on chwilą, 
w której pękną i nasze kajdany. 
A później dni płynęły szybko aź 
wreszcie posiedliśmy swój własny 
Rząd i Sejm, które zawarły so­
jusz z państwami koalicji.

Dumni, że znaleźliśmy się w 
rzędzie najszlachetniejszych lu­
dów, patrzyliśmy śmielej w przy­
szłość. I trzeba chyba było być 
ślepcem, trzeba był • nie mieć 
słuchu, by nie widzieć i nie sły­
szeć tego, co się działo wówczas, 
gdy wraz z armją Hallera znale­
źli się na ziemi polskiej pierwsi 
śpieszący nam z pomocą przed­
stawiciele armji francuskiej. En­
tuzjazm ogarniał wówczas znęka­
ne długotrwałą wojną tłumy, a 
niewidzialna ręka splatała wów­
czas w jeden u c is k  bratni tu w 
Polsce dłonie polaków i francu­
zów. I jeżeli polityka nia zna 
sentymentów, jeżeli jest rzeczą, 
od której wieje chło ’em, to za­
warcie'przez nas sojuszu z boha­
terską Francją było pod tym 
Względem wyjątkiem niezwy­
kłym.

Dziś sprawa zachowania się 
koalicji wobec, gwałtów na Ślą­
sku jest tematem rozmów nas 
Wszystkich. Delikatna dłoń przed­
stawicieli ententy, miast silnego 
męskiego kroku w obronie sprzy­
mierzonych polaków, poczyna de­
nerwować coraz bardziej i napa­
wać nas niepokojem. Napływa­
jące wieści ostatnie nie dodają 
nam otuchy, ale przeciwnie upe­
wniają nas, że koalicja nie zdaje 
sobie jeszcze najzupełniej sprawy
* ^eg°» j yk wielką krzywdę wy­
rządza Polsce, odkładając z dnia 
na dzień decyzję ostateczną w 
Jprawie gwałtów na S ąsku. ' To 
| e poprzez Polskę, której Rząd 
io,jalnie dotrzymuje zawartych
* koalicją umów, idzie pomruk

niezadowolenia. Kto chce usły­
szeć ten głos ludu, pałającego 
zemstą względem prusaków za 
męczeństwa braci ze Śląska, nie­
chaj porozmawia z robotnikiem 
polskim, niechaj wsłucha się w 
okrzyki manifestujących we wszy­
stkich miastach tłumów, które 
poczynają już wznosić wcale nie 
przyjazne okrzyki pod adresem 
bawiących u nas koaljantów.

Jeżeli nie rozumie naszej doli 
-A-nglja» jeżeh Ameryka kłopocze 
się tylko, o węgiel śląski, a zapo­
mina o krzywdach ludu polskie­
go, niechaj, zrozumie nas Francja, 
która jak  my, tutaj na wschodniej 
granicy Niemiec, trzyma straż na 
Zachodzie.

Chociaż uboga Polska jest chwi­
lowo biedakiem wobec zwycię­
skich bogaczów, to jednak przy­
jaźń z nami j st przecież chyba 
coś warta, a w przyszłości nie 
będzie wcale do po gardzenia. — 
Jeżeli naprawdę chcą Polsce do- 
pomódz bawiący u nas dyplomaci

i przedstawiciele armji fr&mcu- 
skiej, gdyż im głównie poświęca­
my słowa niniejsze, który m naród 
polski złożył tyle dowodów zau­
fania, niechaj ślą do Paryża wie­
ści o tem, co się dzieje obecni* 
w Polsce.

Przecież i w Częstochowie gen, 
Odry, który zaskarbił sobie tyle 
sympatji, !słyszał zapewne pod- 
cz s manifestac i niedzielnej ten 
pomruk niezadowolenia ludn pod 
kwaterą jego zgromadzonego. — 
Chociaż żołnierzowi obcą winna 
być polityka, jak  to słusznie za­
znaczył gen. Odry, to jednak są­
dzimy, że prześle on odpowiednie 
relacje do swych władz, które 
słyszą też zapewnie głos całej 
Polski, który mówi:

Zerwijcie kajdany z bohater­
skiego ludu śląskiego!

Pozwólcie wkroczyć na Śląsk 
wojsku polskiemu!

Oddajcie pod sąd, jak  oddaliście 
Wilhelma zbrodniarza, jego ucz­
niów— katów Śląska!

2. Rada miasta zwraca się z na jgo  
ręts?ą  prośbą do Naczelnych W ł a d a  pol ­
skich, by bezwłocznie przyszły z p»mo*ą 
sprowokowanemu ludowi polskiemu ziemi 
opolskiej i przez natychmiastowe zajęcie 
łaj Memi schroni ły ten lud od wytęp ię 
nia przez pruskich drapieżców.

5. Zważywszy,  że Niemcy celowo’wy 
wołali walkę na Siązku Górnym, by przez 
wytępianie w niej znacznej części e l e ­
mentu polskiego, popr iwić  w zbrodniczy 
sposób na swą korzyśś  przypuszczalny 
wynik  plebiscytu, wyraża  R i d a  miejska 
przekonąnie ,  w tych warunkach  trak 
la t  z Niemcami zostanie w tym duchu 
zmieniony, iz plebiscyt na odnośnej *zę- 
śri S l ą t ka  Górnego zostanie uchylony, a 
ta prasta -a  ziemia piastowska okupiona 
męczeństwem i k rwią  ludu polskiego, zo­
stanie bezwłocznie wcielona do Rzeczy­
pospolitej Polskiej.

R ada  mia j sks  wzywa Prezydium m ia ­
sta do przes łmia  tyob ucńw a '  Naczelni 
kowi Pańs twa,  Prezydentowi  Ministrów, 
Ministrowi  spraw zagranicznych, Ministro 
wi dla zaboru pruskiego,  Marszałkowi 
Rejmu i reprezentacj i  polskie w Paryża .

Powstanie wzmaga się.

Wojska n sza wkroczyli do Suwałk,
Całe Pokucie obsadziły nasze oddziały.

WARSZAWA. 26.8 Najśwież­
szy komunikat Sztabu Generalne­
go donosi:

Front Litewsko-Białor ski.
Na całym froncie działalność 

patr li wywiadowczych.
Dnia 24 b.m. wojska nasze 

wkroczyły do Suwałk, przy nieo­
pisanym entuzjazmie znękanej 
niemiecką .okupacją ludności.

Front wołyński.
Kawałerja nasza przepro adza 

w dalszym ciągu dalekie i silne 
wywiady w kierunku Oleska i 
dalej na wschód.

Front galicyjski:
Na reszcie frontu spokój.

W  z. Szefa Sz tabu  G en e ra ln eg o  
HALLE R,  p u łk ow ni k

S O S N O W I E C .  W oko l ic y  P i e k a r
o k o ło  N a jd e k u  o t o c z o n y m  w les ie p o w ­
stańcom uda ło  s ię  n o c y  dzisiejszej  
p r z e r w a ć  p i e r ś c i e ń  „grenschutzu* .  D o  
odd zia lku  te g o  przy łączyły  s ię  n a t y c h ­
mias t  p o w s ta ń c y  z okol icy  i r o z o o c z ę -  
ła s ię  walka ,  z a k o ń c z o n a  dla p o w s t a ń ­
c ó w  szczęś l iwie .  N a  południe  o d  M y ­
s łowic wzras ta  równ ież  ruch  p o w s ta ń c z y  
w b r e w  p r zec iw ny m  z a p e w n i e n i o m  
N i e m c ó w .  Dzis ie j sze j  n o c y  s t o c z o n o  
ta m  walki,  z k t ó r y c h  P o l a c y  wyszli 
zw y c ię s k o  N a j le pszym  d o w o d e m  w z m o ­
żenia  s ię  ruchu p o w s t a ń c z e g o  jes t  c ą- 
g le  w ym y k a n ie  się u c h o d ź c ó w  poje-  
dy ńczo  lub od dz ia ł am i  z pow rot em  n a  
Ś l ą s k ,  a b y  b rać  udz iał  w w a l k a c h .

Wojska polskie mają być po­
wstrzymane od w y r u s z e n ia

n a  G.  Ś l ą s k .

Krwawa w la hallerczyków z nienteami.
S O S N O W IE C  W r z o n j  o godz. 3 w mc/n  coraz większe oburzenie i chęć od-

nocy oddział GrenzsohuLu prźeszedł gra* w tu,
n ' s?-- Ludność całego Za głęb i ł  j es t  niesly-

Ł.ostnł jednak przez odd za ł  wojsk c h a n e  ' -zburzoną Niemcy bown mzstre •
gen. Ha  l e n  odrzucony. Podczas  walki iają z samolotów i z k . rabi  iów maszy*.
został  jeden hal lerczyk zabity, a jeden  nowych do ludzi po naszej s tronie gra-
ranny,  f o  stronie niemców są ró w n ież  nicy.
< nary.  Wśród wojsk p.-l tkirh na to  rra-

ROTERDAM. 25.8 Tel. w ł.)  „Daily 
Mail* d bnosi:

K- misia koalicji w Warszawie o t rzy­
ma ła  rozkaz, by wszelkimi sposobami s ta  

1 rałs, s-ę przeszkodzić wkroczeniu wojsk 
po lskich ua Śląsk.

Zalew G. Śląska przez ż ołdactwo 
krzyżackie.

BER LIN,  2 6 . 8  W  piątek i w sobotę 
wysłane zostały na SląsJ  z prowincji
brandenbursk ie j  i saskiej dals-.e t r a n ­
sporty w >j s Sr.

Protest Rady m. Lwowa. Jak niemcy fabrykują kru- 
cieństwa polskie.*

LWÓW , 25.8 Tel.  wł. „Kur j  ra  C: . “ 1. Rada  m. Lwowa wyraża n*.jgłęb
u;"2* miejska uchwaliła p rze sLć  szo współczucie ciężko gnębionej przez

CIESZYN Stwierdzono,  że w Gd iwie 
po wai c&b „Gren?schnt ' .u“ z p o w s t a ń c a ­
mi, w których Prusacy  ponieśli wielkie1 1 1 /  _ • * w ~  “ r  V- -  Q » y w i v u v j  f-r * * |  ”  " “ * J V »  » 1 UIJWUJ pv'UIWO! I w 1C I f t l y

W a r s z a w y  poniższo uchwały w s p r a -  Niemców ludności polskiej na Górnym s t ra ty ,  ale powstańcy iof ię li  się p o d  n a ­
wie Śląska: Śląsku. ciktem przeważających s ł, Niam-y obcl-
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nali uszy i nosy swoim poległym, a po­
tem ich fotografowali, aby stworzyć w 
ten sposób dla koalicji i dla swoich pism 
„Dokumenty polskiego okrucieństwa**.

Gertie chwytają za broń,
KRAKÓW. Z Nowego Targu donoszą:
Osoby przybyłe ze Sy-iża i Orawy o- 

powiadają, że pewsteni* pelskie na Gór­
nym Śląska w yw ołało  egremne wrażenie 
wśród ludnaścs tamtejszej polskiej. Wra­
żenie te jest tak wi<lkie, że w czasie nie 
dalekim można się liczyć z bardzo po­
ważną zmianą sytuacji aa Spiżu i O- 
rawie.

Przybyli również z tamtej strony gór  
opowiadają o w zaożenym  raeh i wśród 
tamtejszych górników czeskich. Czesi ste  
soją nowe represje wobee U dnaśti  po­
dejrzanej •  sympatje pelskie. W kilku 
miejscowościach Czesi aresztowali kilka­
dziesiąt osób podejrzaayeb o patrjstyzm 
polski. Guąbiena lndneść zwraca się do 
czynników miarodajnych z prośbą e ra- 
tnnek.

P o d e jr z a n a  Kmmisjm.
SOSNOWIEC. (Tel. wł.) Wsioraj e 

godz. I  m. łO raue aa pesterauku gra­
nicznym w Moirzojowiea-h pejawila się 
komi j a ,  składająca się i  dwocti oficerów  
niemieckich i dwóch rzekomych obywateli 
polaków z Mysłowic.

Kemisja ta oświadczyła, że pragnie 
rozpocząć tokowania w sprawie jeńców, 
lo m e n d a e t  garnizoio sosnowieckiego, ka 
pitan Mordyeiewici odstawił ich de S ę ­
dzina.

W y sy łk i w m jsk na  G. Ś lą sk  
z n ó w  w strzy m a n a !

ROTTERDAM, 25.1 Reuter donosi z 
Paryża;

W ysyłka wojsk koalicji na G. Śląsk  
została odroczona.

G d. Dupont zawiadomił sfery decjr 
dujące, iż wysyłka wojak międzykoalicyj- 
nych na Siąsk w sytuacji obecnej jest  
niepożądana.

K om isja  ś le d c z a  na  G śrn ym  
Śląsk u .

BERLIN, *28 8 (Tel. wł.) Ag. Wolffa
donosi, że opracowana przez komisjo poi 
8ko niemiecką instrukcja dla komisji koa- 
lieji na G. Śląsku, głosi, że oficerowie tej 
komisji mają się tylko poinformować u 
stanie rzeczy na Śląsku i w tym celu 
mogą b;dać, kogo chcą, posiadają znpeł- 
ną swobodą ruchów i w każdej chwili 
mogą przekraczać granicę.

Z tego wynika, że komisja ta nie ma 
ani celów rr.dzorczych, ani prawa roz­
strzygania, lecz tylko ma na eelu zebra­
nie informacji.

Na tvm sjmym posiedzenie komisji 
polsko niemieckiej podniesiono, że pewna 
ilość obywateli niemieckich została w y ­
wieziona do Polski i wyrażono nadzieję, 
że rząd polski uczyni W szy s tk o ,  .by na­
tychmiast zwolnieni zostali i odesłani do 
Niem<ec obywatele niemieccy.

Ze strony polskiej przyrzeczono sp e ł ­
nienie tego żądania.

Kouunikai  niemiecki e powstaniu.
S a m e  k ła m stw a .

KATOWICE, 25 8 (Te!, wł. Kurjera 
Częstochowskiego".) Dowództwo 6 korpu­
su ogłasza;

Sytuacja Da G. Śląsku polepszyła się 
znacznie (a więc mus ata być złą i nie 
jest  jeszcze dobrą!)

Nasze wojska stoją wszędy wzdłuż 
granicy polsko-niemieckiej i przeszkadza 
ją powrotowi band, które w wielkiej i lo­
ści zbiegły na terytorjum Kongresówki.

Do poważniejszych walk dziś już nie 
doszło.

Nad granicą mieliśmy straty przy śei-  
gan n b*( dy, gdyż wojsko polskie zaczę 
ło strz lać z karabinu maszynowego.

(N&jewno nierncy zapędz.li się na na- 
» 8 terytorjum albo, co się zdarza co 
dziennie, strselali do lsdzi, którzy już 
znajdowali się na naszej stronie.

G al ic j i  Wschodnia będzie 
wcielona do Polski.

PARYŻ, 2* 8 Według najświeższych
wiadomości dzienników tutejszych że Ro­
man Dmewzki przekonał kealicję, że Ga­
licja "Wschodnia se Lwowem i Borysła­
wiem po Zbrucz ma być wcieloną do 
P J s k i .

L lo y d  G e o rg e  o  G . Ś lą s k u .
D o c z a s u  p l e b i s c y t u  S ł ą s k  G ó r n y  m a  b y ć  w  p o s ia d a n iu  n ie m ie c k im .

R OTTER DAM 26.8 — W  angielskiej  Pre re s  ministrów, jak  donoszą do prasy
izbie gmin L'-oyd George dawał  wyja- holonderskiej ,  wypowiedział  się w tym
śnienisiew sprawie  zajść na G. S ąe%»i, sensie,  że Górny Ś l ą s k  do czasu p leb i •
o czym w prasie londynskiei  dano ty lko ecytu stanowi własność republiki nieraie-
luźne wzmianki,  agenc ja  ześ Reute ra  nie ckiej i że postanowienia t ra k t a tu  muszą
ogłosiła wywodów Lloyd  Georgea wcale, być lojalnie wypełnione.

Śląsk przeszedł od 25 bm. pod kontrolą koalicji.
KATOWICE  2«.Ó—Od dnia 25 go bm 

zaczęła arząhować we Wrocławiu komi­
sja konlicji pod przewodnictwem gen. 
Dspont.

W skład komisji wchodzą trzej gene­
rałowi*: amerykański, włoski i angiel­
ski.

Komisja ta objeżdżać będzie Górny 
Ś lą s k  i orzyjeżdżać do Zagłębia,  a zada­
niem jej będzie uregulowanie stosunku 
niemców do polaków.

Ostateczna decyzja w sprawie Śląska.
BERLIN — W spraw ę górnośląskiej Najwcześniej jednakże nastąp ś może 

pierwszej enuncjacji komisji, wysłanej ostateczna decyzja w sprawie śląskiej w 
na G. Śląsk, nie należy oczekiwać przed ciągu dui 14. 
końsem tego ygodnia. ....

Zbójeckie prawo
SOSNOWIEC—-Ogłoszony w regencji 

opolskiej stan oblętenia w j unkcie 4 ym 
głosi,  iż każdy schwytany z bronią w rę­
ku będzie rozstrzelany.

A dalej nas tępuje  wyjaśnienie,  że pod 
wyrażoniem z bronią  w ręku  rozumieć 
na leżygws;e lkie  nieuprawnione posiadanie 
broni.

Dopiero znając to wyjaśnienie może­
my pojąć przyczynę masowych rozstrze­
liwać ludności śląskiej.

Bandyci g r e n m h n tz u  podrzucali broń 
tym, których chcieli zamordować i w ten 
sposób zachowywali pozory prawne zbro­
dniczych czynów.

Biała Podleska woła o pumoo 
dla śląska.

BIAŁA 25.8 Tel. wl. W Białej P o ­
d laskiej  t d b y ł  się wiec, na którym mie­
szkańcy miasta BuiLj i okoliczny b wio- 
s sk  po wysłuchaniu r; feratu o znęraa iach 
się n iemieck ich  żołdaków nnd l udnośc ią  
Górnego t l ą a k a  uchwalili wezwać Roąd 
w osobie P a n a  Prezydenta  Ministrów do 
podjęcia jas<Dajenergiezni8jszych kroków 
celera dania  moralnej .  mater jalnej  i woj­
skowej pomocy ginącym rodakom ,  o 
r az  urzeczywistniania przyp eczętowanych 
k rw ią  dążeń Indu Śląskiego do pr zy ł ą ­
czenia się do Ojczyzny. Na wiecu prze­
mawiali Dr.  Wroczyński  Czesław, ks. Z a ­
r ę b a  Tadeusz,  Adwokat  Moździńaki, szewc 
Iwanicki Władysław.

Ga dzień niesie-
K o b ie c a  p o l i c j a  w  P e t e r s b u r g u .

„Times"  donosi  z Pete rsburga :
Policja pe te rsburs ka  w dwóch t rze­

cich złożona je s t  * kobiet.  .Kobiety p o ­
licjantki , oszą niebieskie mundury a na 
prawem ramieniu wyhaftowane  l i tery 
G. M. (Gorodskaja Milicja). Policjantki  
chodzą zawsze po ulicach w o dnie, mają  
nabi te  ka rab iny  i są doskonale wyszk© 
lone.

Niewiele jednak tr&ją do roboty. Z b i e ­
gowiska ul czne w P e t e r s b u r g u  są nader  
r . a dk i i s  zjawiskiem, kradzieże prawie,  
z* się nic zdarzają,  bo komuniści dawno 
pozabieral i  z p ry w a in y rh  mieszkań 
wszystkie przedmioty w łośeiowe. Skle­
py są zamknięte za wyjątkiem to w aro­
wych domów sowio ih.  N ^ w e t  drobni 
handlarze  t rudniący i  ą dawniej pokątną 
sprzedażą  środków ż jw n  ści zn ik nę ’i, bo 
rząd ścigał ich energicznie i bezwzglę­
dnie.

W  Pete burgu  niepodobna  sobie ku 
pić te r as  t.j dp jedzenia,  poza wydzieloną 
na k u r t /  żywnością.  ,

„Try jewreje**.
Na Ukra in ie  w ostatnim cza ie bol­

szewicy. chcąc na swój sposób re fo rm o­
wać uczucia rel igi jne ludności rozlepiają 
afisze pt. „Try jewre je" ,  w których na 
jednym poziomie s tawia ją  trzech żydów 
reformatorów życia społecjnego! Ch ry  
stusa,  Mark a i '  Trockiego ,  k tórych  ob­
ję to  jedną  ram ą  komunizmu.

Ja k  widzimy z t e g ' ,  żydos two bo l ­
szewickie nie przybiera w środkach,  a- 
c ieka jąc  się nawet  do najbarziej  podstę­
pnych i podłych, ażeby tylko zdobyć 
i otumanić szerokie masy  ludu.

Na jednym poziomie s tawiają  Chry-

Obecnie bawi ona w Lubl inie ,  skąd 
udaje się na front  wołyński  i galicyjski ,  
gdzie ma zaznajomić się ze s tanem sani ­
ta rnym całego front*.

Protest litewskiej 
rady narodowej.

„Głos Litwy" podaj* protest Litew  
skiej rady narodowej w Szwaj.arji, któ­
ry otrzymał Cleaten.eau.

Rada protestuje przeciwko wtrącaniu 
się Rosji do spraw Litwy i zazna:**, że 
narąd litewski oddzielił *ię na wieczne 
csssy  od Rosji licznemi aktami oś wiad­
czył o swej stanowczej decyzji odrodzę 
nia się jrko państwo niez-leżne.

Opis niewoli w ciągu 120 lat podany 
jest w 10 punktach. „Litw* przywróciła 
sebie swą niezależność i nie pozwoli jej 
sobie wydrzeć, choćby to nawet kosztowa 
ło jej krwi narodu całego. Wobec tego  
Litewska rad* narodowa w Siwajearji  
prosi konferencję pokojową o jakn»jry- 
chlejsze uznanie i ogłoszenie wolności i 
niezależności państwa Litewskiego i przy­
jęcia go do Ligi narodów.

5 0 0  mlljonów n u r e k  na przekupie­
nie członków mieli koalicji .
„Enrjer Polski** donosi, żo cbt:niu  

istnieją niezbits dowody, jak N emcy po- 
stasowili przeprowadzić agitację pleois- 
eytewą na Górnym Śląsku. Powierzyli ją 
m>anowieie czynnikom wojskowym, jako 
jedynej sprężystej władzy. Na agitację 
przeznaczyli dwa miljardy, z czego 500 
miljonkw miału pó jść  na przekupienie 
członków misji koalicyjnej i komendan­
tów załóg koalicyjnych.

Na j td iem  z poufnych zebrań szcze 
gółowo rozebrano pomiędzy siebie człon­
ków komisji, tak. ażeby * nikim prócz 
Niemców się nie stykali.

stusa,  który głosił „miłuj bliźniego swe­
go, j a k  siebie samego",  oraz „niech rzu­
ci kamieniem potępienia na bliźniego 
ten,  co czuje się zupełnie czystym* i 
„oddcjeie Bogu co jest  boskiego,  a eesa 
rzowi— co cesarsk iego"— a ern z M*rk- 
sem i Trockim,  którzy głoszą powszech­
ny mord i rabunek.

W i e m y  jed n a k ie ,  że kłamstwem 
przejść świat  można tylko raz, ale po- 
wrócić —  tylko p ra w d ą  i dlatego jes t  to 
naj l epszym dowodem, że ci, którzy tak 
podłera k L m s t w e m  wojują,  niedługo się 
u i rzymsją .

U r o d z i n y  w e  F r a w c j i .

W e d ł u g  statystyki  liczba urodzeń w 
Paryżu  zmalała z 73 599 (w r. 191-4) do 
47.480 (w r.  1918) I lośJ  podrzutków 
podniosła s !ę w tymże czasie z 5 —7 pr. 
Śuiitrtfclność zaś między niemi z 10—40 
proc.

K a n a ł  p o d  c i e ś a i n ą  L a  M a n c h e .

Budowa tuuelu prd  Pas  de Calais 
rorpotzaie  się w możliwie najbliższym 
esasie. Budowa tune lu  pot rwa  koto a iu 
lat. i kosztować będzie przeszło 100 mil. 
franków.

Kto wy echać może do Ameryki?
O f i c j a l n e  o ś w i a d c z e n i e

k o n s u l a  a m e r y k a ń s k i e g o .

Przed  n iedawnym czisern zwrócił  się 
p. B. E ihorri, obywate l Bia łegos toku ,  
do kort ula a m erykuń-k  ego z zapytaniem 
czy kar ty o k r ę t o m ,  o t rzymane przez 
wiele osób ż Polski i L twy przed wojwą 
są i nadal ważo.; i czy wogóle możliwy 
je s t  obecnie wyjazd do Ameryki.

Na  zapytaniu o p. Emhorn  otrzymał 
nas tępującą  odpowiedz:

Osoby u emoyąee  się wy leg i tymować 
a m eryk ańsk ą  przynależnością państwową 
nie mogą  obecnie jechać  do Ameryki .— 
powyższe tye y się również i tych osób, 
k óre mają  krewnych obywateli  amery­
kańskich.  Wyłącznie  o b - w a t e l e  Stnilów 
Zjednoczony h mogą korzystać z praw 
imigracji i emigrac ji  do Pa lestyny.

Stan tea t rwać  będzie przypuszczalnie 
od 6 — 8 miesięcy.

DZIEŃ POLITYCZNI.
B a d a n  e  z d r o w o t u o i e i  a r m j i

polskiej.
Międzysojusznicza mi* a san i ta rna  roz­

poczęła podróż o* wschodni f rout  celem 
zbadania  zdrowotności  i urządzeń w pol­
akiem wojsku oraz wszelkich braków i 
po trzeb w tym zakresie.

Echa pobytu Morg^ntau
C® o p o w i a d a ł  p. M o r g e n t a u .  P i ł ­
s u d s k i  n a w e t  z m i e n i ł  z d a n ie .  D l a ­
c z e g o  D m o w s k i  n ie  j e s t  w  k raju .  
T o i o w o  Z d jęc ia  o  p ó ł n o c y .  P r o ­

j e k t  u s z c z ę ś l i w i e n i a  l u d z k o ś c i

Pobyt  ue*at'  ra Morgentaua jest prz - 
i  B io tem ro .mów w Częstochowie.

Ci, k tórzy  mieli szczęśeie z nim roz­
mawiać rozpływają się z zachwytu nad 
mądrością dygni ta rza z Ameryki.  S rada 
amerykański  zdradzał  aż nadto swe po- 
ahodzenie i z właściwą swej r*sie żaru- 
zumia lośdą  twierdzi! na  przy kład,  ze pod 
jego wpływem Naczelnik Pańs tw a J. P i ł ­
sudski  zmienił swe zapa trywania w róż­
nych sprawach.

Pytani*,  które zadawał  p. Morgen- 
tau n ac z e l n ik o w i  policji m. Częstochowy 
były rozbrajająco naiwne,  a jedno z 
nich, a ■  * owicie czy p r a w i ą  j e s t  że 
w Częstochowie przygotowywany j r s t  
nowły „p8grom‘‘ zakrawa wpros t  na 
kpiny!

Pan M >rgentau twierdt i ł ,  że tak go 
poinformows.-so Ciekawo bardzo kto 
mógł W tea  spojób informować „p rzy ja ­
ciela Wi lsona  *. Spr aw a ta do m ag  > s ę 
stanowczo wyjaśnienie.  J e s t  to policzek 
rzucoay ogółowi p lskiema.

Sądzimy, że władze miejscowe w d ro ­
żą ecergi rzoe śledztwo, i wykry ją  kim 
je s t  ten,  który wie o przygotowaniach 
do „pogromu ..

Z w y u c z e ń  dygnitarza  amerykańskie 
go wyró żnć  u d e ż y  jako  charak te rys ty ­
czne oświadczenie jego,  iż Dmowski dla­
tego nie za ;» u je  żadnego wybitnego s t i -  
nowiska w Rządzie,  poa iewat  jes t  anty­
semitą..

Jf.k ptiaaliśray M.iriCatau podejmowa­
ny był aiazwykla serde zaie przez nwycU 
współwyrnaweow. Między inueiui był na 
b e r b a i  e u rab ina  Asche,  gdzie g r o m a ­
dzili się przedsiav. iziele gmiuy żydów­
ek ej. & pół ccy wezwany ur  yślme fo 

to g ra f  przy świ tle magaez jowym u t r w a ­
lił uro;«78tą i h w i  ę na K l i s z y  fntogrsfi -  
cznej. M e T ś m y  sposobność uj rze.ua f i- 
tografj  tych. P rzeds ta wia  oua senatora 
w otoczeniu o lejnych Z  „uciśnionych" 
najbliżej opieiu 'a znaleźli się pp. j .  i f i ,  
Markusfcldowie > raz i u ni prłedst*w<ci tle  
ogóła żydowskiego.

j e s t  je»a :ze do zanotowania jeden 
fakt.  Oto medy senator M. miał  juz od- 
jech ć z C/ę*tiichowy, przybył do ży- 
dowikiej  Fo rmy ogredaiczej,  k t a r t  Mor*
ge u t sa  zwiedzili, j -uig o^romai^ zmę:zo 
ny 08 ib«jk, j ak  się później okazało nte- 
jaKi Wajeb rg,  aau zyaiel j ęzyka  ńehrai-  
skiego i nie nie mówiąc  wręczył p. M.
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Poleca ze składu:

TOW AKC. HANDLOWO-PRZEMYSŁOw E

ŁJ.  B O R K O W S K I
• D D Z I A Ł  w CZĘ ST OCHOWIE

Tslefon At 75

Smar do wozów—Olej gazowy do motorów (ropa) Oleje maszynowe i cy l ind row e-W ase-  
linę—Asfalt — Azbest w arkuszach—Smolę d a c h o w ą -P a p ę —Gwoździe—Żelazo handlowe— 
Belki żelazne-Blachę dachową czarną i pocynkow aną-  Stal amerykańską—Wiaderka po- 
cynkowane—G rab ie-  W id ły -  Szpadle—Łopaty Kilofy i t. p.

c lbrzymią koper tę  z jak imś  obszern 
hłennorj *łem. Na kopercie był napis: , D  
j a s n y c h  rąk prezydenta.  W i U o  >a“ . Z s -  
f iekaw!eni t em obecni i sam Morgectas 
Poczęli dopytywać *ię co zawiera list. Pod 
*p ly wt m długich nr-mów, Wajcberg  e- 
świadczył, iż prosi  Morgentaua o w r ę ­
czenie Wilsonowi owocu pracy jego cale- 
go życia. Je s t  to, j ak  oświadczył,  p ro jek t  
Uszczęśliwienia ludzkości,  dzięki urzeczy­
wistnieniu którego aie bądj ie ani wojen 
ani niepokojów w państwach i zapanuje 
Sieczna szczęśliwość.

Morgeotauowi nie wypadał# się wię­
cej dopytywać o szczegóły geaja luego  
Projsktu,  zabrał  t edy l is t  do Wilsona i... 
wyjechał, a ponieważ autor  pro jek lu  i i e  
chce powiedzieć ani słówka dopóki nie 
przeczyta memor ja łu Wilson,  przeto tkwi 
Bad nami wielki znak zapytania.

Ob yi  jakna jprędzej  p ro jek t  p. Wajc- 
b t r g a  doszwdł do r ą k  prezydenta  'WiUo- 
«a, a wówczas może i my, miasik%ńcy 
grodu,  w którym powstało epokowe dzie­
ło, dowi tmy się co ono zawiera.

K R O N I K A .
Wiec w spraw ie Ś ląska.

D ziś, we środę 27 b. m. o god. 
6 po poł. w Ogniska robotniczem 
odbędzie się wiec w sprawie Ślą­
ska. zw ołany przez Klub miesz­
czański.

E c h a  stra jk u  w Zagłębiu.
Inspektor  pra< y z Częstochowy p. L e ­

lewel bierze udział w uertrakiacjach ze 
s t rajkującymi  w Zagłębiu górnikami j a ­
ko przedstawiciel  ministerstwa  przemysłu 
i handlu.

E ch a  p a n o w a n ia  to  w  M ora  
c z e w a k i e g o .

Mimsi.erbiwo sprawiedliwości  zakomu- 
nikov. ało instytucjom sądowym, że sąd 
najwyższy na bgolnem zgromadzeniu o- 
rzekł  iż sprawę o przestępstwa pnpi l -  
nioce przez członków milicji ludowej, a 
j e s t  i> h b. wiele winny być rozpoznawa­
ne  przez Sądy cyWdne.

Z  R a d f  m s e j s k e j .

N o  p o n i e d z i a ł k o w i  pos iedź  nie Rady 
mie jskie j  p rzybyło 30  r adn yc h  i 4  c z ł o n ­
k ó w  M a g i s t a t u .

R a d a  dłuższej  dyskusji  odrzuc i ła  
p r o j e k t  r egu la m  i.u p o w s z e c h n y c h  k ą ­
pieli  p r zym us ow yc h  w Cz ęs tochowie ,  
p rzy ję ła  n a to m ia s t  n a s t ępu ją  y wniosek.

W a l k ę  z c h o ro b a m i  z a k a ż n e m i  pro- 
-wadzi s ię  z n g roż onem i  dz ie lnicami ,  
j ak  d o t y c h c z a s  za  p o m o c ą  ko lumn d e ­
z y n fe k c y jn y c h ,  p o w i ę k s z a j ą c  ich lość  
i  10 i s tosu ją c  j e d n o c z e ś n i e  przymus  
kąpi e low y  do m i e s z k a ń c ó w  z a n i e c z y s z ­
c z o n y c h  m ieszkań .

W z g l ę d e m  o p o rn y c h  R* da  uch w a la  
s t o s o w n e  w 's t r -ymam e ka r t  ż y w n o ś c i o ­
wych aż do  wyicąpania s ę

Na pow yższy  ce l  R ada  mie jska  p o ­
w i ę k s z a  u c h w - l o n y  d< t y c h c z a s o w y  bud  
żet* i 5 tys ię czny  do  30  tys ę c y  m e s i ę -  
c z n ie .  po l e c a ją c  Magi s t r a towi  c p r a c o  
w a m e  s p e c j a l n e g o  na  te n  c e l  p o da tk u .

P o l e c a  s ię  zwrócić do  Minis te rs twa  
Z dr ow ia ,  aby Min is te rs two odd a ło  m ia ­
s tu  ( r a w s  wyd awaniu  p r z e p u s t e k  c z y ­
stośc i ,  a c z e r p a n e  z n ich fu n d u sze  o-  
b r ó c ć  na  wa lk ę  z c h c r o j a m i  z a k a ź -
neni i .  . , , . .

N a s t ę p n i e  R a d a  przyjęła w n io s e k  
M a g  s t r a tu  aby  k o s z t  za  a p a r a ty  t e l e ­
fon ic zne  d a  pp. l e k a i z y  szp i talnych  
M a g  s t ra t  pon os i ł  w s to sunku 2o p roc .  
r e s z i ę  z a ś  a b o n a m e n t u  płacili l ekarze ,  
zos ta ł  p r zy ję ty

Z e b r a n ie .
D t - g » c | a  Al m ster s tw a  Praey i Onift 

ki S cłeeznej,  Wie luńska  14, prosi nas •  
podań e do wiadomości,  że zapowiedziane 
ua g odę 27 bm. walne zebrani-* k tui te 
tu n esien.a porucoy, z przyczyn niezalei-

■■h od delegacji,  odbędzie się ono w 
... edzielę dn. 31 bua.

Wykrycie nadużyć na kolei 
w Częstochowie.

W  czssie, gdy wssysey odczuwamy
tak dotkliwie brak węgla,  i sa laz ł  się 
wśród  urzędników kolejowych w Często­
chowie pewien pomysłowy jegomość,  k tó­
ry zrozumiał niedolę pragaąeyeh  aabyć 
węgla i ułatwił im mętność nabywania 
czarnych djamentów.

Jednakże  każda rzec* udaje s ’ą tyłka 
czasu, to  też i p. S .  był niedługo skład­
nikiem węgla,  bowiem stwierdzoao, że po­
mysłowy kupiec-utzędnik fałszował kwi­
ty kolejowe.

Kiedy sprawa uj rza ła  świat ło  dziea- 
ue, okazało się, że p. S. zdołał sp rzedać  
w ten sposób 3 wagosy węgla.

S z k o ł a  t a ń c ó w .
Z dniem 1-go września b. r.  nauczy-

ciel tfcń ów p. K a r i n i e  -z Kostecki,  b. 
Ar i .  l i . v i n  teatrów rządowy h W»rsz. 
Rozpoczyna lekc e tańców w lokalu Rzem 
Przetc.  Ale ja  I 9.

— T r a g i c z n y  w y p a d e k .
Liczbę w y p a d k ó w  nieostrożnego ob­

chodzenia się z bronią palną powiększył 
j e s zc z e  jeden wypadek.  Oto Wszcrcj,  kio 
dy pol icjant  Lasicwicz, zam. na. R ako-  
wie wychodząc z domu zostawił  w szu- 
fladzie browning,  pr  ysze-ił do mieszka­
nia jego Stefan Mikołajewski, robotnik 
Huty  Raków i, prooująo rewolwer,  spo­
wodował wystrzał ,  kióry go położył t r u ­
pem na m i e l c u

Zrna' ly liczy lat  24.

Znaczne kradzieże.
W.zora j  w no< y nieznani dotychczas 

s p r a w  v dostawszy się do mieszkania
i  o . . . . -----1..-----c-f. Rynelr

terię i w 
25.000.

Tej  samej nocy slodziaje zakradl i  się 
do Składu win Skalskiego przy ul. gen.
1) ibrowskiego wvnoszae towaru  na ogól-

Państwowy Urząd do spraw powrotu jeńców, uchodźców i robo- 
-tników uprasza o kierowanie uchodźców z Górnego Śląska do baraków 
*a Stradomiu.

uwijcuwpaa
s pra w y aosrawszy się uu mieś. kania 
kup-a i eba  S kołowsfeiego, St.  Rynek 14, 
s k r a d l i  gotówkę oraz biżuterję i wiele 
rzeczy n» ogolną sumę rak. 25.000.

Tej samej nocy slodziejo zakradli  sie 
i składu win Skalskiego przy nl. g 

u  górowskiego wynosząc towaru  na ogól­
ną sumę okoła 5 tysięcy marek.

Ja kk o l  wiek ogł hz  na zostały sądy 
doraźne,  to jednak różni rycerze pr  .emy- 
s u nie próż u ą i u,o obawiają się na­
vi 1 1 kars śrrn rei.

Wywożą nawet ewace.
Ri.żrn spekulanci  usiłują obecnie wy­

wozić do Niemiec ja s łka  i g ru  zki, k t ó ­
re chętnie nabyw»ją prusacy. Cóż dziw­
nego,  i,■:> u m s kupno owoców należy do 
zbytku, na który nie wszyscy mogą  s o ­
bie* pozwolić.

Fatejofyzm szewców.
W  nud  lelę na- zebraniu ce-hu szew- 

có v p .  F  Bąbcz-yński zebrał  od przyby­
łych ca rzeet  porno-y dla Ślązaków mk. 
187 fen, 20, kor. l i  i rb.  2 pieniądze te 
p. Bąbczyński  złożył w i zi raj w Redakcji 
„Ku r j e ra  C ęstochowsk>ego“ .

Szlachetny czyn Cechu szewców pole 
camy u * a i z e  wszystkim zrzeszeń w n a ­
sze m mieście i w imi-miu c i e r p i ą c y c h  
i r  i i Ślązaków przesyłamy serdeczne po- 
d iękowanie.

O F I A R Y

(złożono w redakcji  „Kur jera  Często- 
chowakiego).

l a  pomoc ne b r a c i  ślązaków.
Doktorowa Lu janowa Kędzierska  z a ­

miast  udziału w kweście ś lązaków rnbli 
srebrem 20.

St raż kolejowa n k .  50 jako of-arę 
. ło żoną  dobrowolnie przez Arona Perl- 
sztejna.

Bąbczyński  mk. 20.
C eh szewców rak. 187 f  n. 20, kor.

11 i ib. 2.
Z mia6t kwiatów na grób ś. p. J^na  

Ham burg a  Leonostwo Piot owscy na dzia 
ci śląskie mk. 50,

Ż y c i e  k ^ a j u .

Śm ierć dwu U taików .
• n « g d a j  o godz. 1 » i n  30 popoł. na  

losaiskn w Warszawie zginęli śmiercią 
tragic*»ą kierownik Centralnych war­
sztatów lotni«zy«h, iaśynle' '  * ooruc in ik  
K-ro l  Słowik,  poruaznik-pilot  Kazimierz 
J e a ;»aowiki .

Wedłu g  przypuszeień naocznych św ia d­
ków,  p r u s s y n ą  wypadku hyła brawura  
pilota,  k tóry wprowadzi ł  aparat  w bar­
dzo os t r ą  i aiehf ip ie czną  ewolucję,  z w a ­
ną kerkosiągiem, której przy si lnym 
bnszsyna wietrze płatowiee wyt rzymać  
nie *ógł .

Na«ze letcietwe  tr<cci przez trag iszny 
wypadik  je io y ch  z najdzielniejszych 
wśród grona oficerów.

Wzloty odbywały się w obe-ności na- 
rzelniks pańs twa  z okazji poświęcenia 
Ceotr.  warsst .  lotniczych.

Cena chleba w  Krakowie.
10 koron za ki logram rh leba  — oto 

wczorajsza cena we wszystkich p iekar ­
niach krakowskich .

Aresztowanie Jcomisarza bolsze­
wickiego.

Jak donosi ,Di ienni l i  Narodowy“ w 
Piotrkowie,  aresz towany został orz*d kil­
ku d< iami Orłów, komendant  S traży K o ­
lejowej.  Według  krążących w mieście o- 
pinji,  zwłaszcza w kołach osób, które 
zblizka przyglądały się działalności Orło- 
wn, zachowanie się tego os ta taiege  na­
suwało wątpliwości  pod względem poli­
tycznym. Ciekawe w tym k ierunku in fo r ­
macje znaleziono w listask, podczas re ­
wizji u niejakiego Horowicza, -w których 
je s t  mowa, że Horowicz był upa trzony 
na  komisarza na okręg piotrkowski  w 
czasie wybuchu zamachu bolszewickiego.

Borowicz, który dotychczas znany był 
z machinacji  przy różnych pośrednic t -  
wach, został  a r e s z t o r a n y  i osadzony w 
więzieniu,

Wypędzenie djabła.
6z«ti>my w , Knr.  Po lsk im" .  W l t l 7  

r. powrócił do Rokicia przy Łod<.i z nie­
woli b. oficer rwsyjski, p. R. W jakiś  
«?a» potem zachorewal na melancbolję.  
Babtyś-i  tamtejsi ,  dowiedziawszy s ę  o 
tem, 7,awyrokow*Ii,  że wspomniany w y ­
żej R. ma ,,ójabła w sobie" wypędzić z 
niego.  W t j m  eelu * jawili s ę  w tych  
dniach u shorego:  kaznodzieja baptystów 
z Ł s lz i ,  p. G ts, agi ta torka  b ptystów W 
R'.'kk-in, p. Ra je rowa i j e d n i  z nowona- 
wróconyih baptystek,  które przystąpi ła 
do tej  sekty bez wiedzy męża. P »  prze-  
prowadzen  n różnych efcso-rymeniów śre­
dniowiecznych nad  chorym, ozumiał o 
cs baptystom chsdzi, ze rwał się więc z 
łóżka  i pochwyciwsiy d on z wodą,  wy 
pędził  ze swego mieszkani e*łą zgraję.

Nowa agitacja.
Od pewnego czasu m^my do czynie­

nia a usi łowaniem stworzenia nowego r u ­
chu rel igi jnego Polsce. Oto na t e r en i e  
ziemi Kieleckiej i Radomskiej  zjawili się 
„księża" z Ameryki ,  reprezeutaci różnych 
óekt  pel skc-amerykańskich ,  k tórzy s ta ­
r a j ą  się na zebraniach  i wiecach pociąg­
nąć za sobą wlościau i robotników.

Owi ag itatorzy religijni podkopujący 
powsgę religji katolickiej i kościoła, cie­
szą się poparci <ii \ opieką socjalistów z 
pod znaku P.P.S.  W  Radomiu np. P.P.S,  
urządzi ła specjalny wiec, na którym je.- 
den z owych „księży" pod opieką radom­
skich t i w a n y s z y  naweiywał  do walki z 
kośiiołeM katolickim i przysięgą  katoli# 
ką  w ormji. Rozradowani towarzysze o-  
kl ss i iwal i  agi tatora,  ehoć wielu robotni­
ków kyło oburzonych słowami agitatora 
w sutannie.

Maaifesiacja łódzka.
Wspaniale i :dumiewająco wypadła

Manifestacja łódska  w sprawi# Śląska .  
Zs iniejowała ją  Elekt rownia łódzka, skła­
dając 2.9w0 rak. na rzacz puwst tńców 
Górnego Śląs ka  i wyda U swój pretest .  
Brzmi os t r ó t ke :  „Z ąl s ia y ,  aby rząd n a ­
tychmiast  podjął kroki ku ukrócenia 
krzyżacki,-h gwałtów i znę c a i  si« aad 
naba»,Mi braćmi na Górnym Sląa ta " .

Na zuak teg o  protestu Elektrownia 
wst rzymała pra  ę o i  godz. l l  ranę  do 
U  wiesz. Tramwaje  zeseły z liuji aa p a ­
ro godzin i gazownia zagasi ła  »a uiicaoh 
lampy.

Łódź  tosęła w mrokach.  Cisza  zapa ­
nowała na ulicach. Prz--dstswie«ie w te­
a trze  odwołane, w &inemaisgraf*ch wi­
dowiska zawieszono.

T a k  s>ę zakańczyła manifestacja z p o ­
wodu s traazay-h  morderstw na Górnym 
Śląska,  dokonanych na polakach przez 
prusaków.

Charakterystyczna odezwa.
Pisma Iws-Askio ogłaszają odezwę dy-  

reksj i  kolei państwowych wn Lwowie  ds  
publiczność,  aby w Każdym wypadku za­
żądania przez funkcjonairjuszów kolejo­
wych łapówki czy to za dostawienie wa­
gonu z towarami na eras,  czy *a o t w a r ­
cie składu de wyładowania i t.p., oraz w 
ka idym wypadku n&dażyć posługaczy ko- 
lejowych,  dokcSiła oatyourai&A o tem dy­
rekcji kolei.

Morgentau b e z .. dachu.
' J a k  donos ią gaesty ziydowskis,  kiedy 

Mergeatsu,  którego sa:e:smy szczęści# 
Ujrsaś w ciedsiclę w Częstoohowie, p rzy­
był do Lublica uie^mogł  znaleźć u u a « r u  
w iadcym z botel i ,  bowiem wszystkie są 
cdd&wua zajęts .

Zaklopetauy tedy przyjaciel  Wilcoua, 
p r iyswycza jony  jaa  nie do wygód eęro-  
pejskięj ale amerykańskie j  mi.try, kazał 
swemn szoferowi j e s h a ć  do Warsza  wy, 
g«Ui# spędtił  wygodnie no% da ją ;  j e d n o ­
cześnie gazetom zsrgoaowym temst  do 
s k a r g  ns rozmyślną  naturalnie niegościn­
ność Lublina  i władr,  któro jaKooy wy­
dały ca we t  odp więdnie pentne zarządze­
nia w tej sprawie.

Dla Mińska.
Zarząd główne P.  T, Cu. Krzyza n i  

sakup żywiośe i  dla ludności Mińska  asy- 
geowal  1 miljoa rak.

Zakupem żywności zajęła się r# da  
g łówna  ojsiekuucza, k tóra  prow a iz i  eację 
łączną  i Oz. Krzyz tm.

„Wzywacie Bop“...
Wsyw acie B iga w każdetn dz.elo!
W waszych k rzyżack ich  u?t-.ch...  Bóg! 
Wy..- Bogn? Wy wywłaazczycield 
Wy najfał?zyw*i z Bożych atug!

Wy... z Bogiem? wj'1... F  iryzeuca-i 
Na rozpacz matek,  zrzy-.vdy, łup!
Na chłostę cumci i k -tusze!
Na krew, oo trysi ta wam z pod stóp.

Wy z B giftiii? Z krzyżem przed wie ksm  
Szliście w G : u n « a l d u  krwawy  arang— 
AK- Bóg Wtedy me był z na m i ,
I dziś me będ. ie  z wami Beą!

Nie będzie Ten,  eo jest  Miłością,
Ni© będzie Tor., co P r a w i ą  zwani — 
Juk na  P s  im  Polu waszym koś j ioa  
I dzisiaj w poprzek stan>e Pani

I dziś w obronie tej zieuiicy,
Co j ą  Piastowy orał  pług,
Przeciw wam — z gromem błyskawicy! 
Przeciw wam... z nami pójdzie Bóg!

K. L ask rw sk i.
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Ostatnie wiadomości.
W ojska gen. IlaJlera mają 

obsadzić G. Śląsk.
SOSNOWIEC. (Teł. wl.) Z znpe?nie 

wiarogodnego żr&Iła dowiaduję siej, że 
istnieje bardzo poważny projekt obsadze­
nia Górnego Śląska p^zez bataljony ar- 
naji H .llera. Wydane już nawet zostało 
odpowiednie rozporządzenie. Szereg puł­
ków ma w tym eeiu wydzielić po jednym 
bataljorne okupacyjnym Balaljonami te- 
mi będzie dowodzić wyłącznie oficerowie 
francuscy.

SOSNOWIEC, (Tel. wl.) W pcniedzia 
lek r^no przybyła do Sosnowca komisj'a 
koalicyjne z generałem Dupontem na 
czele.

Męczeństwa Górnoślązaków.
A m ery k a n ie  p r z e k o n a l i  s i ę  o  
o k r u c ie ń s t w a c h  n iem ieck ich .

SOSNOWIEC. Teł. wl. Członkowie n i  
sji amerykańsk ej oświadczyli przedsta­
wicielom N a cze ln j  Rady Ludowej, ż* 
istrotnie przekonali się naocznie o okru­
cieństwach niemieckich na ludności pol­
skiej i wskutek tego pod wielu względa­
mi zmienili przekonanie. skutek in ­
terwencji tejża komisji Niemcy mieli w 
ostatnich dniach zaprzestać egzekucji.

• Koalicja w obec Ś ląsk a .
YniDEJr, i 5 8. Wiedańakie Biuro ko- 

resp. donosi z H a g i ;
Anglja, Francja i Włochy zgodz ły się 

wysiać po jednym pułku na Górny Śląsk

celem zaprowadzenia porządku jeżeli 
Niemcy się na to zgodzą.

R ida Pięcia zajmowała się sprawą 
górnośląską wsktitek telegraficznej, rela­
cji H ocveta . Nr podstawie tego raportu 
jest  zarówno Rada Pię iu, jak i o irija 
tutejsza poir formowana o tem, £o Niem­
cy sq rzeczywistymi sprawcami tego wy­
buchu.

Kto uśmierza powstanie 
na Śląsku.

W ARSZAW A, 26.8 Jak donosi „Gaz. 
Por.“ że prawą ręką Hórsinga, który ujął 
w swe ręce „uśmierzenie* powstania na 
9. Śląsku jest jedsn z b. wpływowych  
ż y d ó w .

S trajk  w  Z agłęb iu  
trw a.

SOSNOWIEC. ( T ‘l. wl.) Szanse poro­
zumienia ?e strajkującymi zmalały. Przy­
wódcy robotników nie gedzą s ię  aa kom 
prom is.

Różne wieści
Telegraf b e *  drutu tak ie  i >a 

Marsie lub Tenusis?
W  angielskim rzasopiśmie „Megazin" 

podaje Marconi, .źa odebrał na drodze r& 
dio telegraf cznej znaki, któr* nie mogą
prchodz;ć ?e żadnej s ta c j i  iakiegoś p l a ­
netu, jedynie ze stacji na Marsie lub Te 
nus można je było wysiać. Rzac?.oznaw 
cy towarzystwa żeglugi n ;e zdołali od- 
cyfrować iyca znaków.

A r e s z t o w a n i e  p a s k a r z a  - m i l j o n e r a .

Wład e policyjne aresztów ły r?rź-:i* 
ka lwowskiego, który sprzedawał kg. mię­
sa *■ ra ast. K. 14 y  K. 8 w , ięd- 
nie n a v e ' po K. 25. W urzędzie zwał 
ezania 1 c!v-.y zębowi,.zał on się do prze­
strzegania cen taryfowych, 1- z zobowią­
zania ri e d trzymał. Pu stępowanie j e g o  
siało zgorszenie w śrói inny li kupców, 
którzy nie mając i k  on mil ono ’/ego ma- 
jątr-n, przfstrzeguli (.rzep sow M krzye- 
k b g e  odstawiono co arcs tów sądu kar 
nego.

Brak mężczyzn.
Istniejące w K openhadze m iędzynaro- 

we Stow arzyszenie do  badania skutków 
społecznych w ojny, w ydało broszurę, sta 
tyst.yczną, zajm ującą się zmianami, spo­
wodowanemu1 przez w ojnę w stanie lud­
ności na obszarach  daw nych A ustro- 
W ęgier.

C yfry zaw arte tairn są  zastraszające,, 
odnoszą się one d o  całego obszaru  Au- 
stro-W ęgier, z w yspecjalizowaniem  jedy­
nie na  daw ną A ustrję i daw ne W ęgry. 
B roszurka stw ierdza, że ob szar daw nych 
A ustin -W ęgier stracił okrągło  5 mil jo ­
nów 200 tysięcy ze sw ej ludności, z cze­
g o  p rzypada 3 rn ił jony  700 tysięcy na 
zm niejszenie się liczby narodzin, a  1 mi- 
Ijon 300 tysięcy n a  powiększenie się 
śm iertelności, czyli w łaściw ie na pole­
głych w wojnie mężczyzn.

S tało się to przyczyną zm iany sto sun­
ku procentow ego (między obiem a płcia­
m i. Już przed w ojną w  A ustro-W ęgrzech 
była pew na nadw yżka kobiet, ale była 
to  nadw yżka imała. W edle proporcji, z 
cyfry 49 m iljonów  800 tysięcy, do  któ­
rej sp ad ła  ludność daw nych terytorjów , 
pow inno być 24 mil jony  550 tysięcy (męż­

czyzn, a  25 m iljonów  250 tysięcy kobiet, 
czyk nadw yżka kobiet pow inna wynosić 
ok rąg ło  700.000. Tym czasem  w istocie 
pozostało  tylko 23 m iljony 800 tysięcy 
m ężczyzn, ża to aż 26 m iljonów  kobiet, 
tak, że ich nadw yżka w zrosła do  2 mi- 
Ijonów 200 tysięcy. Przed w ojną na 1 ty­
siąc m ężczyzn w ypadało  1.027 k o b ie t/a -  
dziś p rzypada 1.092 kobiet. .

W  tych cyfrach m ieszczą się mężczy­
źni i bardzo starzy i bardzo imłodźi, 
którzy n:e wyginęli na wojnie, jeżeli więc 
weźmiemy stosunki w granicach wieku 
od lat 20 do  50, to otrzym am y na 1000 
m ężczyzn już 1,210 kobiet, a  ten stosu­
nek przedstaw i się w prost zastraszająco, 
jeżeli weźmiemy wiek najbardziej nada­
jący się do  m ałżeństw a: od 20 dto 30 lat. 
bo  tu spotykaimy się z proporcją  1,000 
(mężczyzn na 1,315 kobiet, czyli na 3 m ęż 
czyzn 4 kobiety.

U n i s t a !  w ek sel b l* ik o  wydawcy: Kat 
ma K istterm an (j»o żydowsku  

podpis) i SzymoM Jlandwerger, (p# rosyjskw  
podpis), Zastrz#ga się przód zrealizowaniem

0G Ł 0S Z E 8IE .
Zapisy do państwowego Seminarjum 

nauczycielskiego i szkoły ć n c z - ń  vv Css 
Ntochowie odbędą sję w dniach 27, 28, 
29 i 30 sierpnia b. r. o godz. 9 —12 ra­
no i od 3— 6 po poł. Egzamin wstępny 
odbędzie s ą 29 i 30 sierpnia o godz. 8

Informacje 2ft i 26 sierp iia od 8 — l l  
rano.

Częstochowę, da. 28 sierpnia 1919 r.

D v r e k t  >r.

E A T R
% p A HT

K R Z E f ó E H & K I E t i O
c l i - ; * R a n n y  >: N r .  27 .

er,rem od w łcrko 2$ do y ią lk i 29 
Sie1 pnia

PS® d z i « « i  w e j ś c i e

wzbronione

D r a m a t  ż y c i o w y  w  5 - c i u  a k t a c h ,  w  w y k o n a n i u  w y b i t n y c h  a r t y s t ó w  d u ń s k i c h .

W
l i f l

N a d  p r e g r a m i

L (Oryginalny dramat amerykański)

/ N O N S ,  S ływ na polska cwiazda  
kin# : at#graf/czn.-i

'<?ea
r i  „ D z i e j e  M ę ż a t k i

m m m m m m m ess^szss- ^ r n r ----- 1— tnmriftfh-inWitfii i' n 'iiiinwii awmiiNniiiiuiimi mm
u

T e a t r 93

sas m  m szm szE m sasagm
m  m Panny Mani Ng 19.

Program od v t rku 26 do nią;ku 9 sierpnia r b. włącznie.

W y bitny  dramat a m e y k a i ł s k i  w 5-oin aktach w y k o n a n y  przez s ły n n y ch  a r ty s tó w  N ow o-Jorsk ich  w y tw ó rn i  Br. P at  he w P a r y ż u .

N A D  PRO ORAM: P z i e w iv k  P a t h a  w  P a r y ż a  M  S . W y j a z d  W o j s k  d t a u r a f a  H a l l e r a  z  F r a n c j i .

M u z  k a  S e k s t e t  A r t y s t y c z n y  p d d y r e k c j i  S u r s ś  a  —  C e n y  m  ejs  z w y k ł e ,

P. cząten. przedstawień w dni powszednie o godz. 5 po poi. w soboty o godz. 4 po poł. w niedzielę i święua o godz. 3 p. p.

Biuro techniczne
P R O M I E  Ń ‘

II Aleja 30 telefon 24._______

Y/ykonywa 
n i a  do s ie c i  

b u d u a r o w e ,

instalacje oświetlenia elektrycznego, przenoszenia siły i przyląeze- 
nnejskiej. Posiada na składzie: żyrandole, lampy biurowe, stołowe, 
wszelkie artykuły elektrotechniczne, motory, dynatnomaszyny, 

pasy i smary. Smary sprzedaje się począwszy od funta.

sA

m
a
KSSt © f  a  n k  i

£ choroby s k ó r n e  j w e n e r y c z n e  $
j  przyjmuje od 8 —B  r . i od  8 — 7  w  e c z
|  C z ę s t o c h o w a  ul. K i l i ń s k i e g o  j y j  5

(P iękna) 1 p iętro  -g

!lte stAnemm*:. BsaisfflBaa8S«*i»ai®*e**»Bii|s

K om ite t  P m cy dla Dziec i  o r  łasza, że 
ma na sprze aż skrzyni#  i sk rzynk i,  w rki z 
mąki, kakao, r y żu  i fas  li, puszki blaszane  
kilowoj p o je m n o ś c i  1 puszki z mity a konden-  
so w a n eg o .  Reflelctancl e h r ą e y  nab ć  próżne  
o p a k o w a n ia  ;ub w e . ś ć  w s to s  .*ok  B ia ły c h  
od b io rcó w  Kom totu P o m o cy  di* dzieci na t# 
przodBioty , z łożą  p iśm i-u n ie  oferty do b iar i  
ul. Kościus»ki 16. O paktiwania o j l ą  ać  m ożaa  
w naezym  magazynie  Papiernia Kohna ulica  
Krakowska.

P a C 7 i l k ! l i P  c i a  4 o  w ynajęc ia  *ar .z  )nb Od 
) WoiUKUJC a t ę  1 od 6 -c .u  do 1 0 -ciu lo k a ­
li po 2  lub 3 ooko(e % k u ch n iam i w obręb i#  
u l icy  D o j a z d ,  A l e j a  l l - a  luk K o s i s i u  z k i
O ferty  proszę z g ła s z a ć  do biura N a cze ln ik a  
D y sta n su  3-go Drg. Ż#l. Paii»tw, przy ul. K o ś ­
c iu szk i  nr. 32

j Ł & i i r t S i ł ’ ł’0 : t fe l  ’ tr*y p M *pon y .  na  
'**®T “ nazwieko.- ICarja, .Jan. H en­

ryk S zy m a ń sk i .  Z a a ia z c a  ra czy  zw róc ić  do  
„Kurjera"1

R"JigiJj.^EffaaaaaggATB̂

s k l e p i e  S
k toś  l  k u p u ją ;y c l i  pozostaw ił  ks iążkę która z a ­
wiera: pieniądze,  akt ślubny, m etryczkę  dz iecka  
i różne d kumenty. O iebrać m ożua w tymż#  
sklepi za  z wrot<»m_kosztó w  o g ł o s z e i i a . ______

‘j0  p isaat#  „K#m g to n u 
*«■ do sprztda »u  Wiado- 

głośś ul W.aly 25 m 20
Ęaft jm es 1 P1,^ f4ez'ii'!2e'TóIotn^spei^aińy 

, ,  sk ,* d t w y robów  noże at czy  ch
Aleją 36

W • ; A.  G m a c h * iv’s k i
le ia k S *  K f W .  K*#fel*wskń.

D r * tearn  „Ua?3t®l©wej“


